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,,M ed,y cy na W etery nary j na" u,lkr acza, w dziewiqty r ok

wyd,a,wnictwa, Krytyczne ujęcie z perspektywy okresu
do ty chczas ouy clt, o siqgni ę ó p ozu al,a na pr zeanaliz owa-
nie zad,ania, które czasopismo to miało spełnić w swo-
im założeniu, lakkolwiek o,Med,ycyna, Weterynaryjna"
znal.azła pozytywnq ocenę tak u nas jalt w zaprzyjaź-
nionych krajach, należy samokrytycznie stwierd,zić, że
pod, względ,em treści nie zausze od,powiadała wyn,,o-
gom naukouym i terenowym, i nie zawsze uwzglętlnia-
ło postępowe zdobycze i alttualne zagadnienia na
odcinku hod.owli z punktu wicJzenia, realizacji Pla,nu
6-Ietniego.

,,Med,ycyna Weterynaryjna" powinna stać się ostojq
publikacji artykułów odpowiadajqcych postępowym
zdobyczom nau,howym z utł;zglęćlnieniern potrzeb o za-
sad,niczym znaczeniu d,la Państwą na pdcinku hod,owli
ti. zwiększenia ilości i jahości pogłowia zwierzęcego
niezbędnego d,la masowego wyżywieni.a ludności, przez
pod,niesienie zd,rowotności, ochrony przed, chorobami
zaraźliuymi i warunleów Ltigienicznego uychowu zwie-
rzqt. Z wyżywieniem., łqczy się ściśle higiena prod,uh-
tów zwierzęcych.

Opracowane i nadsyłane artylcuły powinny uwzględ-
niać przed,e wszysthim talt, alttualne zagadnienia i"k
zwalczanie pryszczycy, zabezpieczenie świń przed, ró-
życq, pomorem i grypq, d.robiu przed, pomorem i sal-
monellozq, stosowania antybiotyków i sul|ani.dów

w Leczntctwie, choroby inuazyjnc, u,alka z jałouościq
sanxic, chorobami młod,zieży, gruźlicq, brucellozq i za-

paleniem wym.ion ltów, unowocześnienie produkcji
bioprepa,ratów w oparciu o podstawy immut1,ologii i im-
munochetnii, unowocześnienie diagnostyki chorób za-

raźliwych i zoonoz oraz zagad,nienia organizacyjne
i szlcoleniowe z uwzględnieniem personelu pomocnicze-
go, u szczególności także d.ośuiad,czenia. i osiqgnięcia
na odcinku służby weterynnry jnej w P.G.R,-ach i Spół-
d zielninch P r odukcy j ny ch.

Rozpracowanie polayższycll problemów stanowi waż-
ne zad,anie stojqce przed, naukq i praktykq weteryna-
ryjnq i pouLinno zrnobilizować wszystltich leharzy we-

terynary jnych, pracowników nauhouych Szkół Aka,de-

lnickich i Państwowego Instytutu Welerynary jnego

oraz pralctyltów słuźby weterynaryjnej zarówno leka-
rzy ueterynaryjnych jak personel pomocniczy d,o nad-
syłania artyhułów o uyżej podanej treści przy należy-
tyft7 wyhorzystaniu piśmienniclwa rod,zinleg,o i świa-
towego, a szczególnie radzieckiego.

XIX Zjazd, K.P,Z.R", dał wytyczne pracownikom na-

uki i terenouym jak należy bić się o rozwój hod,owli,
o podniesienie prod,ukcji zwierzęcej, a tym saftLyfil,

o stały wzrost stopy życiowej szerahich mas pracujq-
cych. Realizacja tych wytycznych powinna staó się
na,czelnym hasłem naszej pracy w roku ]953.

Komitet Rerlakcyjny

JERZY KORZENIEWSKI
Warsząua

Zadania słuzby weterynaryjnej w roku 1953
Plan 6-1etni przewir]uje poważny rozwój hodowli, wymagało w roku 1953 pełnej mobilizacji wszystkich

zakładając wzrost pr9duk9ii zwierzg.ej o 690lo w §to- kadr ŚłuZby weterynaryjnej i wszystkich'jej zasobów
sunku do stanu z roku 1950. Jednym z decydujących materialnyóh
czynników, warunkujących planowarry tozwij lrodowli, 'W roku 1953 najważniejszym problemem je;st rvalka
jest zapewnienie zdrowotności _pogłowia zwierząt gos- z panzootią pry"zcŹy"y, Na tym odcinku musimy stwier-
podarskich. Są to konkretne zadania, postawione przed dzlć pewne niódociąg"igcia, powstałe rvskutek n,;edo-
slyŻb1 weterynaTyjną w jej walce o wykonanie Planu ceniańia w pewnym- okresie niebezpieczeństwa tej
6łetniego. Realizacja tyclr zadań wymaga zorganizo- zarazy, Szczególnil niewłaścilye okazało sig stanolvis_
wania na odpowiednio wysokim poziornie zarówno za- ko Wojewódiki,ego Zarządu TVeterynarii w Gdańsku
gad,nienia zapobiegania chorobom, jak również lecz- i Wro,cławiu, któie nie zawsze obióktyrvnie inforiiro-
nictwa oraz szybkiej liklvidacji pojawiających sig wały zarół,no władze lokalne, jak i l\{inisterstwo Rol_
ognisk epizoolii. Wykonanie powyźszych zadań będzie łrictwa o irrzebiegu akcji zwalczania pIyszczycy na
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terenach ,swoich województw. Porł,ażnym błędem było
niewy,ciągnięcie konsekwencji w ,storsunku do tych po-
wiatowych lekarzy, którzy nie doceniali znaczenia
pryszcz)lcy jako klęski gospodarczej.

W województwie wrocławskinr za,sługują na rrryróż-
nienie: powia,towy lekarz w Miliczu ob. WiIun i p,o-
wiatowy lekarz w Bystrzycy ob. Żerebecki, którzy
po,trafil,i opanować sytuacjg na odcinku l}ryszczycy.
Nato,miast należy podkreś]ió niewłaściwe ustosunko-
wanie sig do tego zagadnienia: powiatowego lekarza
w Górze śląskiej ob. Goiicza i kierow,nlka PZLZ
w Kło,dzkrr ob. Steciwki, którzy wręcz odmówili
swego udziału w walce 7, pryszczycą.

Na odcinku walki z różycą świń rł-rożne stwierdzić
pclważn,v ,wkład pracy służby rveter,vnaryjnej, która
poświgciła wie]e sił t daŁożyła wielkich starań w celu
opanowania tej zataą,. Wyraeełn tego jest fakt prze-
kro,czenia na dzień 15 lis,topada 1952 r. rocznego planu
szczep,ień przecl:vriżycowych, Lecz i tu nle lvszyslkie
lvojewództwa mogą zanotować pozytylłine wyniki;
obok poważny,ch osiągnigć w-ojelvództwa poznańskiego
i łódzkiego nie wykonały rocznego planu szczepień wo-
jewództwo lubełskie i rzeszorvskie. Porvażnyrn sukce-
sem służby weterynaryjnej było wprol,uadzenle peni-
cylirry do ]ecznictlva świir, wskutek czego w cią5u 1952
r. odsetek strat z polrodu r6życy znacznie zrnalał, Na-
Ieży riwnież zanotorl.ać pozytywny objart zmniejsze-
nia sig przypadków- zacłrorowań ,na polnór świń, w sto-
sunku bowiem ,do loku poprzedniego ilo,śó wypadków
pomoru zmalała o 50c/o.

Tendencję zmniejszenia się ilości przypadkó,w cho-
robowych wykazuje rów-nież pomór drobiu. Jest to
wprawdzie spadek niedostateczny w stosunku do po-
trzeb gospodatczych, ale mimo to jest on dolvodem po-
zytywnej,działalności służiby weterynaryjnej,

Akcja zwalczania chorób hodoy,lanych rozwija się
również słabo. Na terenie rł,ojewództwa poznańskiego
daje sig zalwaźyó poważny wysiłek służby weteryna-
ryjnej na ,odcinku wa],ki z brucelozą, ale lvalka z grlź-
licą jest prowadzona w sposób niezadawalający. Wo-
jewództwa bydgoskie, katowickie, koszałińskie, opoI,
skie ,i zielono,górskie nie wyciągngły odpowiednich
wniosków z przeprowadzonyclr badań nad brucelozą,
ponie,waż nie zabezpieczyły zwierząt, reagującvch sero,
logicznie ujemnie, za pomocą sz,caepień S 19.

Corhz wigksze zrozumienie znajduje ivalka z choro,
bami pasożytniczymi, niestety nie w całej naszej służ-
bie. W województwie katowickim duży rozmach akcji
zlya\czamia chorółr pasożytniczych notuje się tylko na
terenie po,wiatu c,ieszyńskiego,

Sltuacja epizootycznaw roku 1952,jaka zaistniała na
skutek nasi]ania ptyszczycy, powinna zamobiliz,ować ca-
łą służbę weterynalyjną do wigkszego wkładu pracy, do
nasiienia akcji profilaktycznych i popularyzaoji wiedzy
weterynaryjnej. Tymczasern wyniki, osiągnigte rra tym
odcinku, nie zawsze są zadawalające; w wojewódz-
twie bydgoskiłl i wrocławskim ilość pogadanek wygło-
szonych w ciągu roku wyno,si przeciętnie 15 na jedne-
go lekarza, w innych wojewód,ztwachzaśnieprzekracza
liczby 5. Szczególnle niski stopień wykonania wykazu-
ją, wo,jewództwo lubelskie 1,6, katowickie 2,6, po-
znańskie 3,B.

Specjalnego omówienia wymaga praca naszej służ-

()

by na odcinku ieczenia zdrowotności zwierząt
gospodarskich. stwierdzić, że na og6ł służba
lveteryrraryjna wykazuje dużą troskg jeśli chodzli o za-
bezpieczenie zdrowotności inw ego w gos-
podarstwach uspołe,cznionyclr, wyraża sig

przed chorobami. Mimo r,vszystko jednak nieciostatecz-
nie jelszcze jest rozwinigta akcja pro{ilaktyczlra, która
dla wielkostadnej hodołvli jes;t sprarvą najrvażniejszą,

Cała ,służba weterynalyjna poivinrra uśr,viadorrrió so-
bie, źe t1.lko przy rrraksyrnalrlym wysiłku i v,rykorzysta-
n,iu wszl,stkich rezerw i możliirości alaz przez podlrie-
."ienie dyscypliny pracy można bgdzie sprostać po-
ważnym zadanionr, które w roku 1953 mamlr d6 .o"1-
nierria, zadaniom uzyskania poz;ltylurrr.1, wynikórv
w zabezpieczeniu zdrorvc.tności orłz zrr".niej szania strat
w produkcji zs^łierzęcej. §/szyslkie WZ}fet, PZWet
,i zakłady lecznicze powinny przeanalizortać dośłviad-
czenia ubiegłego roku w celu uniknigcia błgdórv, po-
pełnionych na odcinku walki z epizootiani, Dlatego
też nasza praca nrusi bić ściśle rozplaco,l!-ana, zarów-
no ly czasie jak i przesirzeni, w zależnoicl od rodzaju
chorób. Naczelnynr zadaniem służby weterynaryjnej
j est str,v clrze;nie warunków, uniemożliwiaj ący ch r o zpr ze-
strzenianie się zaraźIiwych chor,ób zwierzęcych. Walkę
z tyml, chorobami powinien wziąć za punkt honoru
kaźdy lekarz, techrrik, sanitariusz i lprzodo,1vnik uetely-
naryjny. $by tym zadaniołrr sprostać, naieży dokład-
nie zaplanowaó działalność lvszystki,cłr kadr służby
rveterynaryj nej.

W' roku 1953 na pierrł,szy plan ,nadal rłysurta się
rvalka z pryszczycą, Uchlvała Plezydiunl Rządu z dnia
28 lis,topada 1952 r. rt sprawie rtzmożenia walki
z, prysz.czycą dokładnie wytycv,a całej s,łużbie lveteryna-
ryjnej lirrig postgpowania. Stwierdzono, że poważnymi
plrzyczynamt tak znaczrrego rozsiania się ogn;sk zarazy
w kraju było niedoceniane niebezpieczeństrva pryszczy-
$, w pierwsay,m jej okresie ,oraz niewłącznie się ca-
łej służlry weter)Inaryjnej do akcji waiki z pryszczycą.
Ta słuszna krytl,czna crcena, przeprowadzona przez na-
szą Partig i Rząd, połvinna być przestrogą pIzed popeł-

go zagadnienia, nriż akcja zwalczania pryszczycy. Ce-
]en ostatecznej likwidacji zaTazy i dewaslacji zarazka
je,st koniecznie ,natychmiasio\ve plzystąpienie do po-
tłszechnej, mąsowej dezynfekc3'i. W roku 1953 walka
ta musi być jń dokładnie rozplanowana, ponieważ
jak długo bgdzie ona nosiła cechy żywiołowości, tak
długo nie potla{imy zlikwiriolvać p|yszczycy w kraju.
Przykładem nroże tu być praca służby weierynaryjnej
w ZSRtl, która dzięki dokładnie rozplanotvanym ak-
cjonr i przestrzegalniu ścisłego wykonania tego planu
potrafiła oparrować zaraźIiw,e choroby zwierząt
w Związku Radzieckiin i tyn sarni.nr znaczenie zmniej-
szyć straty hodowlane.

Przed przystąpieniem do planowego oczyszczania
terenu od zaraźliwl,gh chorób, WZWet i FZWet powin-
ny ,dokładnie przeanalizorvać stan elpizootyczrry na
swoiclr terenach i w zależnoici od rvarunków lokal-
ny,ch opracowaó szczegółowy plan zwalczania chorób
zaraźIiwych dla każdego powiatu. Plan taki, zatwier-
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dzony ptzez WZWet, musi być już w styczniu, a naj-
póżnrej w iutem rozesłany w teLen do wykonania. Sta-
ła kontrola WZWet, przestrzeganie rytrnicznego etapo-
,wego rvykonywania plalru, nie może ograniczać się tyl-
ko do wykorrania ilościolvego, lecz musi równleż
uwzgigdnrać jakościowe przeplorvadzanie zadań .i\a
przy *ładzie oc}rronnych szczepień przeciwróżycowyclr
należy stlvierdzić, że jakkolwiek ilościowo plan szcze-
pień jest u rras wykonylvany, to jeclrrak brak zespcło-
wej walki z zarazą nie daje spodziewanych wyników
lv tej powszcchnej akcji, a nalvet w niektorych polvia-
tach slrvierdza sig ilosciolvy wziost przypadków róży-
cy.

Służba weteryrraryjna za mało uwagi poświgciła do-
tychczas akcji walki z clrorobgrrri dro.b.u, dlatego obec-
nie należy na to zagadnienie zwrócić szczegóIną u\!a89.
Przed WZVy'et stoi zadanie wzmożenia akcji, nrającej
na celu likwidację pomoru droblu. Obeclrle jest to
cagściowo realizor,yałre na terenie wojervództlva biało-
stockiego, olsztyriskiego, kieleckiego, lubeiskiego, war-
szawskiego, bydgcskiego i poznańskiego.

Dośłviadczenia ubiegłego roku rvr,kazały, że niektóre
tszczepletiia przcpl otva ctzo no źe znaczny m opóźrr ienienr,
co z jelrrnie rł,płl,ngło na przeb
akcji dążyć, aby szczepienia p
<lzać czasie, szczególnie zaś
szczep;erria zakańczyć przed okreseru pastlviskorvylrr.
Bezsprzecznie ważnyrrr rrromenterrr w tych akcjach bę-
dzie odporviednie zaopatrzenie terenu rv pctrzebną
ilość iekolv i biopreparatólr,, które to zadania spadają
całkowicie na ,,Browe!" i ,,Centrowet".

Poważny wysiłek czeka służbg weterynaryjną w wal-
ce z chorobami pasożytniczyrni. Szkody wyrząd,zane
przez te choroby są bardzo ?łllaczrIe) mimo to zagad-
nienie jest niedoceniane. Dotl,cilczasowa akcja zwal-
czania chorób pasożytniczych była prowadzona w wąs-
kich ramach i zazwyczaj ograniczała się do zadarvania
Iekólr,, stąd też nikłe wyniki naszych poczynań. Obo-
wiązkiem służby lveterynaryjnej jest zapoznanie się
z metodą zespołowego zwalczania chorób pasożytni-
czych, opracowaną przez akademika Skriabina i wpro-
wadzenie tej rtletociy do przeprowadzanej plzez nas
akcji, gdyż jest to jedynie słuszna droga dla uzyskania
pozyty\vnych wlłrikótv rt walce z chorobami pasożyt-
niczymi.

Nlimo naszych pozl,Ę,wnych osiągnięć na odcinku
Iecznicilya zwierząt, ciaje sig jednak w ostatnim okre-
sie zaurvażyć pewne załramowanie dalszego wzroslu
lecz,lrictrva. i\asze Pańslwo Ludowe okazuje największą
pomoc właśnie socjalistycznemu lecznictwu. W ostat-
nim okresie powstało przewło 100 nowych zakładór,v
leczniczy ch, znacltl,ie p opła rvi on o i rozszerz ono za opat-

tzenie 7ecznic w leki, instruinenty i biopreparaty. Fo-
ziom jednak i e{ektywność uCzielanej ponlocy nie
,łłzlasi,ają rór,vnorrliern;e z planowl,irr rozwc jerrr lecz-
rriclrva. Powoden tego jest {akr, że lekarze ixżefzuL-ają
dużą ilość zabiegórv na perscnel pomocniczy, litór,y
jest do tego rrieprzy8oiolvany por-i ivzgrędtrrr facho-
\,{ym,

Okres zirnowy powinien być należycie w;,korzystany
dla szkoleiiia słuzby lveter),nal,\j;rcj, szczegóirrie zaś
rraieżv zltrócić uwagę na rvłaściiv e doszi<a.ia-,l;e przo-
doyinrków lveterynalyjnych rv spółdzieirrrircł prtlcuk.
ci jn;,ch i groriradach. jjoszkslarrie przcdownił:órv po-
lvrilno odblrvac sig lv lrajbJ.lższytlr zakiauzie leczni-
czyr1\,

Zasadnicza jednak ztrriana musi nastąpić rra odcinku
pracy służlly rveterynaryjlrej lv gosputia;slwach socja-
lisiyczrrl,ch, gdzie nre tytrc naieży, uazienć ponocy na-
tyc.rrirrlast pc zgłoszeniu, ale równieź ;la'oezp.eczać
zrjron,oLnośc z\Ę rcrząt i pianołvany rozrvoj hodowli.
Dlatego PZWet, opi-acolvując szczegółolve piany p.ac
służb1, weterllna11.11iej w go,spoctarslwacir socjalistycz-
ri),ch, muszą zapelonró icn rvlkclra,rrie. ł3ez1.1,zgtgdrrie
należy skończyć z rtotycllcżasotvj,iil siyler[ piacy? po-
iegającym na strvierdzaniu vllpadkow circrobolvi,ch
i stlat bezpośredlricii bez rólvnoczesn-96D rvyciągn;ęcia
orlpowieclirrcn rvniosków wzgigdliie ktllrsci<tvencji.
Słuzba rteterllnąlyjlra jest uporvażrlio:ia dc podejnto-
vian.a lvsźeikich kroków zrnrerzająci,ch ilo zabezpie-
czenia zdroygotrrości zwierząL i lvykcnania planów
lvz,rostu produrcji w spółdzieiniacn produkcyjnych
i gospodarsLwach PGR. lJla tego należy zlłracac szcze-
golrlą ulvagę na warunki wycno\vu, piclpgnację i ży-
wienie, wykszywać wszystkie btęciy w zoorugienie
i opiece zwierząL, przede rvszyslkirrl lv okresie ocreień,
oproszeń i wykotów. W przlpadku silvierdzenia nie-
dociągnięć i usterei< ,a tym llardziej zarrioc!,rań należy
plzy polllocy miejscolvyclr cżllnrriU ' uu acltrilrisiracyj-
nych r pariyjnycii przyczynió się do poprarvy sytuacji
na danym odcinku.

Okres z,imowy należy również wykcrzystać I7a za.
kończenie organizacji służby terenowej 1v myśl
Uclrrvały Rady r\Iinistrólv z dnia 17 llpca I9-ł2 r.

Zadania służby weterynaryjnej w roku 1953 są
bardzo połvażne, a od wysiłku całej służby l:ięd,zie za,
Ieżało uwolnienie klaju od pryszczycy i irllryclr cirorób
epizootycznyclr. W ten sposób służba nasza zapelvrli
należyty rozwój hodowii i lvy,konyit,anie zaciari czwaf-
tego roku l'lanu ó-letniego. Siuzba rvetcryltaryjtla rlra
r,;szelkie ciane i rr-rożliwości k;di,orre i nraier.iailre, aby
iynr zadaniorn spiostać i razem z calą klasą robotni-
czą i placującyrn clrłopstwelrr wlriesć swój wkład
w budolvę socjaiizirru w Polsce.

W związku z licznyrni zapytaniami rraszych czytelników Redakcja powiadamia, że ostatnio ukazał się
w sPrze<iaŻy w księgarni,ach ,,Domu Książki" dawno oczekiwany II tom w7dawnictwa
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